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(7 . ) Sen

deklaracja Stslina, órej mo
obludy istotne cele i dyźenia

czenia znana juź jest z donie
zu przypomnieć choć w krót
list wystosowany 6 Stalina

Młodzieży Komu.

kizm" ponieważ erdzil i% z o

sację polityczną ostatnich dni stala się
iewski dyktetor przedstowi? jzsno i bez kk

lityki dowieckiej. Mimo, źe treść oświad-
sień telegr ficznych, warto jg dla całości obra~

ch. Deklaracja ma formę odpowiedzi na
przez niejakiego Iwanowa, agitatora Związku

6 réy1 sig &e oskarkono go o "troc-
ilę zwycięstwa socjalizmu wewnątrz Z.S.R.R.

jedynie zwycięstwo socj:lizmu ystkich krsjach defitywnie zabezpieczy
Związek Sowiecki przed wszelką interwencj@ zagr nicy.

powyższy list odpowiedzia? Stclin w piśmie opublikowa=

  

 

 

 

    

  

  

  

   
  

    

   

nym przez moskiewską "Prowde". Stslin oświadczy? fe podziela calkowicie po-
    

Elądy Iwanowa, i stwierdzi] %e dopóki Z.5.3.A, otoczony jest przez państwaniebolszewickie, nie jest zabezpieczony przed interwengją z zewnątrz i pro-bami restauracji ustroju kapitalistycznego.
"Afeby zaberpicczy6 Zwigzek Sowiedi przed interwencją -oświsdczyl Stelin - należy rozszerzyć i wzmocnić więzy pomiędzy klasą ro-Dotniczą ZSRR i klosę robotniczą państw kapit listycznych, celem zorganizo-wania pomocy politycznej klasy robotniczej państw burżuazy3n_ch, dla klasyrobotniczej ZSRR, na wypadek wojny ze Związkiem Sowieckim, tokke sorgani-[zować pomoc sowieckiej klasy robotniczej dla klasy robotniczej państw bur-zuazyjnych. Ponadto, wszelkimi Środk-mi należy wzmocnić czerwoną. mj¢, Ma-kę i lotnictwo, oraz trzymać c Ty naród w st nie gotowości mobilizacyj-

  

  

 

Obwiadozenie Stslina stenowi wyraźny nawrót do tradycjisowieckiej polityki z-gr nicznej z czasów " wojującego komunizmu". Zapowiedź"wzmocnienie więzów" lączęcych klasę robotniczą ZSRR z klasę robotnicząpofistw burkuazyjnych, celem uzyskanie Qa Sowietów pomocy ze strony świataTacy w pafistwad niebolszewickich n: wypadek wojny, or z obietnicy udzielenia klasie robotniczej państw "burŻuazyjnych" ze strony robotników ZSRR,1s-Cznie z zapowiedzią d=lszych zbrojeń sowieckich na lędzie, morzu i w powie-tzu, wszystko to jest zgodne z tracyjemipolityki sowieckiej z lat "wojuję -CEGo komunizmu", orez z koncepcjemi Trockiego w latach nostępnych. Wyraźniez tych slow wynika,że Stelin przejąl ostatecznie koncepcje Trockiego, Otwar-te przyznanie się że tylko "zwycięstwo socjolizmu w inny@ krajach" /innymiNout fo z Pa . A - z 12 1sTowy rewolucja światowa/ może zapewnić Związkowi Sowiecki emu okój i uchromnić kraj przed restaur-cj@ kapitelistyczną - pozwala spouziewág się silnegouaktywnienia dzi 1 lności komitemnu. Wie należy wylącz .6, że akcja pomocyTjzie obecnie pop na groźbami natury militarnej,
Opinja polska przyjęla deklarecję St line ze spokoj em.Nie zost Ta nig zupelnie gdyś w nigdy : Tebiozo

,

sobi oz-ulać. co do rzekomej rezygnacji dyktatury stalinows«iej z dążeń do zrewol-towania świata.

 

  

 

  

 

Prasa zgodnie stwierdza, ze wreszcie "sowiety zrzucilymaskę" i że brutalne oświadczenie Stalina, będące wyzwaniem dja wszystki a.krejow bez roznicy "demokratycznya. " czy " faszystowskich" powinno otworzyćOczy najDar&ziej zasiępionym.
W "Gazecie Polsciej" redaktor Otuar, znawca stosunków sowieekich podkreśla sensacyyuosc polityczną Gekaracji Staliua, z Tego względu, żeCotgd nuikt w Sowietacj nie postawi az tak wyraznie znaku równości pomiędzykomingternem a Czer"ONg armja, ztóra z ovroucy. "powszecuuego pokoju" ibezpiec CuSlwa, stage siy supel nie aruig Tevolucj1 migazyuarowowej.

P



 

P.A.T. Rio ae Janeiro, 24 lutego 190. -str.2.-

 

280 te oig mac powodami, ktore zklonily St lina do zlożenia dekla-
r cji, Otmar dochodzi do wniosku, ze 83 ons wylęcznie natury wewnętrzno-
politycznej. Niepomyślno sytuacj wewnętrzna i wręcz tragiczne polożenie
£ospod rcze ZSRR, nie pozwolily rzucić innego hasla rozczerowanym m som,
voz: hsslomi exspsnsji zewnetranej. Nie bez wplywu bylo też zapewne fi: sko
sowieckich pl nów politycznych, związanych z Ligę rodów, i "Znanżnżnśn-"frontomi ludowymi", co zemiast oczekiwanych korzyści narazilo Stolina na
zarzut ;zdrady rewolucji" ze strony #czwartej międzynorodówki" /tro ckistows-kiej".

 

Wysunięcie hasel agresywnych , zauważa autor artykulu, możerzeczywiści przyniesc czasową konsolidację spoleczeństwa sowieckiego, jedna-jąc dl: rezimu zarówno zniechęcone elementy rew lucyjne ZSRR. jak i szerokierzesze robotnicze i człopskie, spragione zmieny w ich
obecnym losie.

Jeśli chodzi o świst niebolszewicki, stwierdza w końcu Otmar,winien jest on wdzięczność moskiewskiemu dyktatorowi za definitywne wyjeś-nienie sytuscji.Z chwil; edy SoTówy postewione sp wyr uśnie, a więk-sz08& É sagadek gowicokish" gogt.1 za jednym zam chen = mo$zupelnie spokojnie obserwować rozwój wydarzeń, oraz równie spokojnie i sku-tecznie przeciwdzi Iaêlzapowíedzianej ofensywie,
WOJ SKA

WYCHOWANIE FIZYCZNRAMODzINY w POLSCE .

p (PAT-). W trosce o podniesienie potencjalu obronnego państwa,duże znaczenie przywięzuje się w Polsc e do sprawności fisycznej mlodzieży+ wojska. Nad realizacją programu w tym zakresie czuwają specjalne organapeństwowe z Radą Naukową Wychowania Figycznego na czele, spelniajgcą rokęnajwyśszej instytucji w ustaleniu wytycznych ned wychowaniem fizycznym mlo=dego pokolenia.
Na odbytym w tych dniach posiedzeniu Rady , jej pTzewodni ca-cy, Marszalek SmigTy Rydz wyglosii programowe przemówienie , ujęwszy kwes~tig wyd owania fizycznego z najogólniejszeg punktu widzenia, nie pomijającjego znaczenia i dla kultury kcżdego człowieka,
Jako przeds riciel czynników odpowiedzialnych za przygotowa-nie kraju do obrony, omówi] przedewszystkiem walory tężyzny fi-zycznej wojska, podkreślając je jako jeden z decydujących elementów mo #11 wo &-ci obronnyd . Dotyczy to zarówno źolnierza jąk i oficera. Nie ty lko bowiemszeregowiec obciążeny pracą fizyczną i najciąźszym trudem wojennym potrzebujetej sprawności, ale i oficer, który w czasie wojny, gdy niedopisze mu silyfizyczne, latwiej gadu je się depresji duchowej przygnieciony nadmisremWstrząsających wrażeń,
Wojsko, w zrozumieniu doniostości walorów fizycznych, nieszczędzi wysilków nad podniesieniem sprawności cielesnej źolnierzy i stałosię, jak to określil swego czasu Marszalek Pilsudski, instytucją pracującąw najszereszej skali i w najszerszej ploszczyínie nad wychowaniem fizycznymmlodego pokolenia Polski. Prace ta jednak nie może spełnić calkowicie swychzadań i osiągnąć pelnych wojsko otrzymuje rekruta na zbyt

krótki czas i mole reczej uzupefnić kardynalne braki i usprawnić pod kątemwidzenia potrzeb wojskowych. To też wychowanie fizyczne poza wojskiem jestniezwykle ważną spr wę, ne którą winno się kl.56 specjalny nacisk.
2 W końcu mowy Marszalek podkreślil, fe nie tylko potrzebyobronności prfńst se istotnymi wzgkędami prsemsvisjycymi za koniceznobciaTacjon lnego wychowania fizyeznego. Nie mniejszej gi argumentem jest uzna~nie, może dotychczas niezbyt powszechne, &e wychowanie fizyczne obok rozwojuintelektualnego i wychowanie morslnego, stenowi podstawowy czynnikpelnej kultury człowieka. Dopiero wspólpraca tych trzech elementów daje wrezultacie, jak się wyrazi] Marszalek, " pelnego, sharmonizowanego człowiekai pelng kulturę. " E?
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KANONIZACIA_

SWIETIVOH

_POLSKICE.

Felon nuh hy tin

a

mec 0+ fuk Rennie - anes ,

f W związku z niedslekim terminem kanonizacji 'oIogosZm—vignego Andrze-da Bobo]i, Wyznaczonej,-jak podewalióny, na 17 kwictnia, r.b. ksiądz kardy»nal Hlond wydal odezwę, poświęconą

-

temu wielkiezpu wydarzenlurwgyuu k&to-lickig Polski .Blogoslewżony Andrzej Bobola będzie pistym Polakiem, a zara-zem drugim polskim męczennikiem, zaliczonym w poczet swletyçh. esta/.tnleAkaàcm'izacje Polsków odoyly sie 200 lat. tan uy W r.1726 -Stanislawa Kostki,1 w 1767 - Jana Ke niego, a F P -% vao PPolska przypomni się- znowu chrześcijaństwu. - plsrze'w odezwieks.

_

kardyncI - jako "plodne motka Świętych", Rozbiory -g -zyśmily ten sttytul. K-nonizacja bl.Boboli jest pod tym względem punktem przelomowym - .Przyjdzie już tercz (kolej na Bogumile, Bronisi-wę, królowę Kingę, Jolent$gi innych, a zar zem, glosi dalej odczwa, gosuyaé Ugóziemy naprzód sprawy >kenonizacji: królowej Jadwigi, wielkig o jelmuśnika Alberta Chmielowskie@ ,motki Ledóchowskiej i sześciu innych Polsków, których bogobojne Życie no-silo cechy Świętości, >

NOWY REKORD SZYBOWNIG wa POLSKIE

 

(PAT).- Polskie Szybownictwo, cieszące się opinję jednego z naj- >lepszych sw świecie, zanotowalo w swy@ kronikach nowy znokomity wyczyń -Tekord lotu n= wysokość w dzisle motoszybowedw tJ. szyboweow zaopatrzonyw silniki. Wyczynu tego dok onal pilot Offierski WzLOSZęC się na wysokość4.680 m. i bijąc w ten sposób dotychczasowy rekord Niemca Aufermana o z1.710 m. Wynik loty, z odpowiednim protokółem zostanie preeslany do Między-n rodowej Federacji Lotniczej w Paryżu, celem wciągnięcia go na oficjalnglistę rekordów.

typu "Bąk",na którym ustelony zosta? rekordwysokości, jest szybowcem konstrukcji inżyniera Kocjana, jednego z wybi -tniejszych polskich specjalistów REXXXZKKĘZNXE w tej dziedzinie, zaopatrzonym w silnik lotniczy, dzięki› czemu może latać bez względu na pr/gdy po -wietrzne. Jest to stosunkowo nied wna zdobycz w technice szybowcowej „któraumożliwia szersze wykorzystanie szybowców do lotów dlugodystansowych turys-tyczno-komunik cyjnych.
2

I IGRACJI $YD0%W Z POLSKI.
£) via see epa d

tie Niędzynerodowej Unii Stowarzyszeńujęcej w Londynie, przy omawianiu kwestii"'zydewak-i~e3y. p żyle obszerny memori y 20) pewne Wskazania-w-roz-wiązaniu teco zagadnienia, Delegacja polska wysunęla ne czolo komicesność, .Zynćw; przyczym domega się udzielenia miçdzyllaarcdowej gomocy'finansowej, zarówno ym emi ruqacym Zycgm, Jak i pohstwomg kyorych emi-2, na koszta cji przesi dlenczej. Dużą rolę odegraloby teź otwarcieGrenic dla emigracji żydowskiej do pafistw o niewielkimproeęncie Zydów, aktóry to stan osiągnięto przed 1 ty,przez wypcdzeniamv‘bla rozstray»Enigcia powy&szych sp winna być zwolana prze z Lig Gdów miedz ynaro-Sowa konferencja. Wniosek pol& i, który wzbudzi! wśród wszystkich delega-Cyj duże zaintereso nie, będzie przedmiotem dyskug i na najbliższym kon-gresie Unii w Kopenh ze.
Należy n: dmienit, fe w myśl fyczeń delegacji polskiej, memoria?powierzony zos nie komig i mniejszościoweJ Unii, a komisji prawmo-poli-;;;/cznej. Stalo sigt to wskutek zasadniczego stanowiska delegacji polskiej, |że gopoki trak y mniejszościowe nie zostaną zastosowane do wszystkich zpeNstw, delegacja polska nie będzie tr ala udzi Tu w pracach komisjimniej- >szościowej Unii,
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.- W Obozie Zjednoczenia Narodowego przeprowadzane
sę obecnie prac: nad ustaleniem nowych form organizacyjnych, czego pierw-
szym krokiem bylo zniesienie podzi lu na organizację miejską i wiejską.
Wedlug projektu, nowa struktura organizacyjna opierać się będzie na jednost.
kach terytorjalnych. N jniższę komórką będzie kolo, wyższa forma - oddzia1,
obejmujący mniej więcej teren powiatu, dalej obwód i okręg, dzialejący
juź na obszarze calego Województwa. Najwyśszą władzą organizacyjną będzie
nadal szef Obozu i jego zastępcy oraz Rada Naczelna i jej Prezydium. Na
czele okręgów steng mianowani przez szefo Obozu przewodniczacy, którzy kie-
rować będą całością ckc i 0.Z.N. na terenie powierzonych im okręgów. Preze-
sem Kols Porlsmentarnego 0. zosta? wybrany na miejsce plk.Swidzińskiego

senator plk. Dębkowski.

   

  „N.

ZAGADNIENIA OPIEKI SPOLRCZNW NAD ICUta,

| P.4,.T.)- Minister Opieki Spol.KoScialkowski, przemawiając
w debacie budźetowej na temat polityki socjalnej Państwa, poruszy] również
sprawy emigr=cyjne, zwlaszcza kwestję ochrony spolecznej polskiego emigranta
Wytyczną+ polityki rząd w tej dziedzinie jest zapewnienie polskim emigran=
tom i reemigrantom, wszystkich dobrodziejstw spolecznego ustawodawstwa
o chronnego prástw p w których znaleźli pracę. Na pierwszy plan wysuwa się
tu za równouprawnienia w zekresie ubezpieczeniowym i opiekuńczym, oraz

ochrony uprawnień ube eczeniowych nabytych zagranicą. Zagadnienia
te są przedmiotem wielkiej troski rzędu i wysuwane sg na czolo prey sewie-
raniu oripgwieanich dwustronnych umów z państwami zmigrmzyjmyminx imicrujgcy-
mi, jak również przy akceptowaniu umów międzynrodowych. Kwestia opieki
spolecznej nad emigrantem zajmuje w proc zch rzędu niemalo miejsce, docenia

Się bowiem jej wa dla interesów obywateli,szuk: jących w acy n obczyźnie.

 

      

  

   

   

  

  


